cena 1O groszy 


Lwów, niedziela 24 marca 1925. Rek VIII 


Br. 67. | Ecietyta posiewę opincone gotówką | 


ORGAN POLSKIEJ 


Projekt ustawy 0 


Chjeno- 


Ustawa o rozbudowie na plenim Sejmu. 


Kio zwalczał ustawę? -- Termin stabilizacji urzedników dn. 31 XII br. 


WARSZAWA, 10. 3. (tel. wł.). Dziś w se} 
mie omawiano ustawę o popieraniu budowy: do- 
mów mieszkainych. Pos. Kozłowski (ZLN.) kry- 
tykował ustawę. Dziwnym zbiegiem takież sta- 
nowisko zajął pos. Hipołit Śliwiński (Zw. Chł.). 
Natomiast w obronie ustawy stanęli ks. Wójcio 
ki (Ch. D.) -i tow. Malinowski. domagając się 
jek najszybszego załatwienia tej ustawy. Po o- 


iadczeniu podsekr. stanu Kłarnera i prze-| 
wieni pos. skiego odesłumo ustawę do komisji dług brzmienia projektu komisji. 


ji 
| Przy lszem czytaniu ustawy o poborze re- 
kruta pos. Skrzypa (komunista) zarzucał Potsce 
snilitaryzm, oraz używanie wojska przeciw ro- 


botnikom. W Rosji — powiada mowca — nie maj "Następnie postanowiono odmówić wydania 
|sądom posła Halki- (Wyzwolenie), a zgodzono | 
Ustawę przyjęto, poczem pos. Putek (Wy- się na wydanie sądom posła Łańcuckiego. i 
zwolenie) referował projekt stabilizacji wrzędni: | 


militaryzmy (okrzyki, i bicie w pufpity). 


"ków. Rządowy projekt ustaia termin stabilizacji 


WARSZAWA, 20. 3. (Pat.). Sejmowa komi- 
sja ochrony pracy wysłuchała 
Puchałhi o wnioskach posłów Szczyrkowskiego 
(PPS), Waszkiewicza (NPR.). Wojtiuka (ko- 
anunista) w: sprawie nowelizacji ustawy o zabez- 
pieczeniu na wypadek bezrobocia. Wnioski te 
żądały przedłużenia oknestt, przez który bez- 
mobotni mogą korzystać z zasiłków rządowych 


Niemcy dyktują warunki. 


LONDYN, 20. 3. (Pat.). Brukselski kores- 
pondent „Daily: Telegraph'u'" dowiaduje się, jak 
twierdzi, ze źródła autorytatywnego, że w przy 
sztych mokowaniach między Niemcami a aljan- 
tami w sprawie bezpieczeństwa, Niemcy wysuną 
jako warunek wstąpienia do Ligi Narodów. żą- 
danie, aby Ententa złożyła wiążace oświadcze- 
mie, że Zagłębia Ruhry, i Nadrenja będą opróż- 


Represje serbskie wobec Chorwatów. 
BŁAŁOGRÓD, 20. 3. (Pat.). Rada mini- 


strów wysłychala wczoraj sprawozdania komi- 


EAEL.: LUD. SPÓŁDZIELCZEGO TOW. WYD. 


na 31. grudnia 1027 r., zaś projekt komisji nai 


=<. 


O przedłużenie tewania zasiłków dla bezrobotnych. 


Z 26 na 39 tygodni. — Wniosek tow. Szczerkowskiego. 


,z 26 tygodni do 39 tygodni. 
sprawozdania p. | 
rodzaju przedłużenie jest niemożliwe ze wzglę- 


| sji weryfikacyjnej i uchwaliła większością gło- 


CENA PRENUMERATY : 
We Lwowie miesięcznie zł 220 
x dostawą do domu... 
na prowincji 


Cena pojedynczego egzemplarza 
a całym j 


bazarze, Polski 


10 groszy 
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budowie domów mieszk. w dejmie. 


piast przeciw bezrobotnym. | 


Okrawywanie reiormy rolnej. 


WARSZAWA, 20. 3. (Pat.). Sejmowa komi- 
sja reform rolnych ukończyła dyskusię szczegó- 
31. grudnia 1925. Pos. Popiel (NPR.) stawia |łową nad art. 4. w redakcji przedłożonej przez 
wniosek mniejszości, by, ten 'termin przenieść | referenta p. Makulskiego, rządowego projektu 
na dzień 1. tipca br. Tow. Smulikowski domaga | ustawy, o wykonaniu reformy rolnej. Artykuł ten 
się sprecyzowania terminu stabilizacji si pro-, określa maximum posiadania ziemi wolnej od 
ponuje rezciucję, aby rząd przeprowadził stabi-, przymusu parcctacji. 
lizację wszystkich urzędgików, odpowiadają- Przyjęto «propozycję referenta z poprawką 
cych» warunkom par. 2. rozporządzenia Rady|p. Sommersteina, znoszącą zmniejszenie naxi- 
ministrów z 25. czerwca 1924. imum dla kresów wszystkimi głosami. z wyjąt- 

Rezolucię tę odrzucono, ustawę przyjęto we-| kiem „Wyzwolenia** i Piasta. ` 
j Następnie przystąpiła komisja do dyskusji 
nad art. 5, dotyczącym szczególnych wyłączeń 
od przymusu parcelacyjnego gospodarstw uprze- 
mysłowionych i nasiennych. 


NA 3-niggięcne RATY! 


zł. 40 


Po długiej dyskus;i, jaka się wywiązała nad 
sprawą wydania sądom pos. Sawickiego, posta- 
nowiono na wniosek tow. Liebermana sprawę | 


odesłać z powrotem do komisji regulaminowej. 


Kostjuroy angielskie zł, 45 || Płaszcze angielskie 
» 7 meltonowe 60 % meltonowe 45 
cz sto wel. 75 w = czyste wał, 55 
gabardyn 120 qabardynowe 120 
, kamgarnowe 160 kamgarnowe 140 
poleca pe cenach sciśie gotówkowych znany z taniości 


Magazyn Konfekcji damskiej 


KONKURENCJA 
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Angielskie kombinacje polityczne. 


LONDYN, 20. 3. (Pat.). Jak podaje „Daily: 
Mail na dzisiejszem posiedzeniu Rady gabinetu 
Chamberlaine ma zaproponować zastąpienie pro- 
tokołu g'enewskiego dwoma układami w sprawie 
bezpieczeństwa. Pierwszy, dotyczyłby granic 
wschodnich i opierałby się na sugestjach Bene- 
sza, drugi dotyczący granic zachodnich wyma- 
gałby odbycia konferencji trancusko-niem., któ- 
rą poprzedziłby specjalny układ francusko-an- 
gielski. 


Na tem obrady odroczono do wtorku. Na 
porządku dziennym sprawa konkordatu. 


;— 


Ty 


P. Rusinek (Piast) wykazawszy, że tego 


dów budżetowych, wniósł o przejście do po- 
rządku dziennego nad wszystkimi tymi wnio- 
skami. Wniosek p. Rusinka uchwalono. Wobec 
wyniku głosowania referent p. Puchałka zrzekł 
się referatu. Referat na plenum objął p. Rusinek. 


nione w pewnym ściśle określonym terminie. 
Następnie zawartoby traktat w sprawie niemiec- 
kiej granicy wschodniej, dalej traktat arbitrażo- 
wy z państwami wschodniemi, a nadto kontrola 
wojskowa nad stanem uzbrojenia Niemiec od- 
dana by była Lidze Narodów. Dopiero po speł- 
nieniu tych wzsystkich warunków Niemcy by- 
łyby gotowe wstąpić do Ligi Narodów. 


PARYŻ, 20. 3. (Pat.). „Le Matin“ dowia. 
duje się, jak twierdzi, z dobrego Źródła, że 
Mussolini jest chory na wrzód dwunastnicy, któ. 
ra to choroba wymaga wałkowitego bezruchu. 
Dotychczas jednak premier włoski nie był ope- 
rowany. i 

Trzęsienie ziemi w Chinach, 

SZANGHAJ, 20. 3. (Pat.), Miasto Ta Li Fu 


w zachodniej część prowincji Yunnan _uiegło 
zniszczeniu wskutek trzęsienia ziemi. 


sów unieważnić wszystkie mandaty stnonnictwa 
Radicza. 
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O program idzie, nie o osoby. 


Niedziemy kongres potężnych stronnictw 


„DZIENNIK LUDOWY" a 


tegowanych benjamiaków partji witosowskiej i 
włościańskich „Wyzwolenia „Jedności Lu | już widocznym był zez w stronę pańskiej pra- 
dowej“, przyniósł zamiast wzmocnienia lewicy | wicy. 

chłopskiej zapowiedź nowego rozłamu. Historja|- Chwilowe połączenie z „Piasten:* koszto- 
stronnictw «chłopskich w Polsce obfituje w cią-| walo obóz „Wyzwolenia'* tylko pewną ilość je- 
gu tych kilku lat niepodległości w niemałą | dnostek. Organizacja, jądro masy chłopskiej po- 
ilość grób konsolidacji, z których wszystkie | została. wierna staremu sztandarowi 4.wybory 
kończyły się nowem rozprzężeniem i dalszem |1022 roku wykazały niewątpliwą siłę strónni- 
rozproszkowaniem szeregów. ctwa. 

W ipierwszy'n Sejmie Konstytucyjnym wto- Wybory te przyniosły niejedną jeszcze kor- 
ściaństwo dawnego zaboru austrjackiego rejpre-. rekturę. Chłopsy posłowie stanow: znikli pra- 
zentowane było |przez znaczną większość iwo- | wie doszczętnie z ław pr awicowych. Nie było 
jenników Witosa i muiejszość grupująca się to dowodem, że chłopi na ósemkę nie glosowali. 
pod przewodem: Stapińskiego. Chłopi Królestwa, Przeciwnie, ilość głosów chłopskich oddana na 
którzy po waz pierwszy wówczas w powszech- prawicę była znaczna, tylko wpływ ich zmalał 
nych wyborach składali egzamin dojrzałości po- wewnątrz ugrupowań prawicowych de: tego 
litycznej podzielili się. Lepsza, bardziej uświa- stopnia, a celowy nacisk ambony i dworu tak 
domiona ich część skupiła się dokoła sztandaru był pewny skutków swego działania, że wysta- 
radykalnego, demokratycznego Wyzwolenia“, wienie chłopskich kandydatów na czoło listy 
które odpowiadało dawnym prądom „Zarania*. Czy wogóle na jakiekolwiek wichodzące w ra- 
Dprudzy prowadzeni do wyborów przez panów chubę miejsce stało się niepotrzebnem. 

i księży poszli za przewodem pwoich politycz-| | Ww nowym semie stronnictwo Witosa zurpet- 
nych mentorów i rozsiedli się na prawicy scj- nie otwarcie już pfzeszło na stronę wrogów de- 

różnych jej klubach, mało zresztą mokracji iza ceng minimalnych ustępstw - posta- 
rójniacych się między gobą. | | nawiiło popier: prawicowe metody urządzenia |. 

Połączenie galicyjskich „Piastowców“ 5 Polski. Obarcz o się ono moralną od powiedzial. | Pře 
Krćlewi. zekimi „Wyzwoieńcami”. dało jedynie nością za g darczą panamę Kucharskiego jak 
krótkotrwały obraz harmonji. Jeżei nie zary-||,Z4 dyłetancką polityke zagraniczną Seydy i 
sowały się jeszcze były w owym czasie różnice Skirmunta, dźwiga zaś na sobie pełny ciężar 
społeczne i gospodarcze wewnątrz obozu judo: | winy za zabagnienie spraw związanych z wyko: 
wego, to tem mocniej uwydatnilo się maan COSLAS AN ORAA SSSRA 


traktowanie zagadnień politycznych. Witos i cid BACZEWSKIEGO 


z posłów „Wyzwolenia“ którzy jak Rataj, O- 
siecki, Dębski linni [podporządkowali się jego 
kierownictwu, zarzucili z miejsca zasadnicze od- 
noszenie , się do Spraw związanych 2 z urządze nalewki na owocach 
niem państwa polskiego. sy 
P D 4 Dereniówka 


Najwyższą mądrością polityczną tych kra- 


krakowskich chłopów stał się — krakowski Jarzę b inka 
targ. MERA F Morelówka 
To też nic dziwnego, że wéród mas chłop-; Orzechówka 
skich odczuwających rozmaite zagadnienia ży- Pomarańczowa niesłodzona 
cia politycznego z żywiołową bezpośredniością = 
stronnictwo Witosa wice stracilo wskutek swo- 'Tarniówka z 


w iśniowa niesłodzona 
wytrawne : 


Dereniak 
Jarzebiak 
Tarniak 


ich dyplomatycznych zapędów. Jeszcze w'ytrzy- 
mało próbę w walce o reformę rolną, jeszcze za; 
chowało demokratyczną linję obrony państwa 
przez lud w czasie bolszewickiego najazdu. Ale, 
już się mnożyły głosy o |przedwczesnem zrywa- 
niu owoców z drzewa reformy rolnej przez pro- 


8) zepsuli jej... Potem pomalowałem 28 'pa-kanów 
KŁYM POLISZCZUK. i umarłem... 
: u 7 Ciekawe! To bardzo ciekawe! !— ode- 


« 
„Przyjaciel zmarłych”. 
(Z ukraińskiego). 
— Krepkija <czaj!.. Toporom nie probit !.. 
— Toporom nie probit‘, a pule) proszbit‘ 
mojno.. — powiedział gruby glos. Wot ja sej- 
czas poprobuju. 
Broś!... Czto za hłuposti darom pulu 
Wot kakby pojmat' etich młodczikow 


dala się Seweryn. 

— Nic ciekawego, malowałem koniki 1 no- 
siłłem - je na targ, zamieniając na chieb. Potem 
zrozumiałem, że umarłem i poszedłem na ten 
świat.» Idąc po żebraninie przyszedłem“ tutaj 


mierać, a tymczasem zajyroszono mię. bym 20-, 
stał ich przyjacielem... Widzicie umarli potrzebu- | 


tirat‘... 
-— przemówił drugi. 

— Da, udrali mierzawcy !... 
gruby głos. — Pajdiom, szto li?... 

— Pajdom, no kakże tak?... 
uże nie budiem ?... 

— Nu ich ko wsiem Kziertam!... 
dieriewnie, nieboś Żrut nuż... 

Plunęli na drzwi groboweoa, wykłócili się 
i poszli. 

— Słyszeliście? — przyskoczył do nas 
„Przyjaciel zmarłych“ — Wiecie pan Dubicki 
śmiał się — śmiał się... 

— Dlaczego? — zapytałem. 

— Bo on byłbardzo zadowolony z tego, że 
drugi raz umierać nie będziecie... 

— Dwa mazy nikt nie umiera... 


bo oni wychodzą tylko w nocy... Ori teraz pan 
Dubicki ciekaw był, czy jasno słofice świeci 
i czy rozkwitła jarzębina. u hrabiny Branic- 
kiej... Mam nadzieję, Że i wy tutaj oswoicie Się:.. 

-- Ale my jeszcze ani razu nie umierali.. 
— odezwał się drżącym głosem Seweryn. 

— Nie umienaliście, mówicje? — zdziwił 
się „Przyjaciel zmarłych“ — więc umrzyjcie... 
Zapewniam was, że tutaj lepiej... Tak nawet 
hrabia Stempkowski mówi... Jemu dobrze było 
tam, ale tutaj jeszcze lepiej... Hrabina Branicka 
także zadowolona... Wiecie, jej córka dotych- 
czas jeszcze taka, jak za życia... Tylko zawjsze 
się wstydzi i nic nie je... Kiedyś tu przynio- 
slem jej poziomek, a ona nawet nie popatrzyła. 
Ja rozumiem jeszcze kanonika, bo to wogóle 


-- westchnął 
Entich iskat‘ 


Naszi w 


— O ja sam 


już jeden raz umarłem... dziwak... Leży sobie i udaje Świętego.. Nie 
— Umarł ?... lubię go... Tak, tak... 
— A jakże umarł. czy byliście 1. maja — Widzicie ja jeszcze uczę się... -— powie- 

tamtego roku w Wielkiem Mieście ?... dział Seweryn. '— Przypadkowo dostałem 'się 
— Tak, byłem.. — brzmiała moja odpo- | do powstańców... 

wiedź. — A tak jpanie, my jeszcze żyć musimy.. 
— No, to może przypomnicie sobie malo-|-— zagadnąłem. 

wana arkę na głównej ulicy z „trzecim testa- — O to dziwni łudzie!... — uderzył się o 


mentem'' ?... poły. „Przyjaciel zmarłych” — żyć i żyć. A co 
— Tak pamiętam !... będzie jak nie wyjpuszczę was Stąd... 
— No, to według mego planu ją zrobiono. Milczeliśmy. Naprawdę drzwi grobowca 


R MN A A O) O ZE RAZA WROCE ZN S 


Byłaby nadzwyczajną, jakby futurzyści nie| mógł tylko on otworzyć. — Zrobiło się nam 


i tutaj ni powiedziano, że jeszcze raz muszę u- 


ją jakiegokolwiek kontaktu z dziennym światem; 


|naniem reformy rolnej. Fatalistyczna taktyka 
| wodzów: „Piasta“, którzy z zaślepieniem, hez- 


'wolnie już calkiem pędzą za wozem prawicowym 
po równi pochyłej, wywołała w szeregach stron- 


jnictwa i kiubu se,mowego zrozumiałe wrzenie. 

Za dwoma nawrotami następowały* rozłasny 
i secesje. Pierwsza z 
Jana Dąbskiego połączyła się z „W yzwolenien'* 
organizacyjnie i na terenie sejmowym. Druga 
stworzyła z dawną grupą. Stapińskicgo jedno 
stronnictwo pod nazwą Związku chlopskiego. 


nich pod wodzą posła 


Nowe ugrupowania różniły się poriędcy sobą 


w. Sejmie szczegółami taktycznymi 
wszystkiem osobami przywódców. Spi 
biste poczęły też głęboko podkop Yi 
ność i siłę klubów tych w sejmie Nie dt 
prawdziwie, jak wielką i wybitną rolę | 4 
ją w tych małych i większych nięporozumie- 
niach w iidowych stronnictwach, te waględy 
osobiste. Tak wielką, że w cieniu tych wiel- 
kich i ważnych zagadnień "na" temat ,Dąbski 
czy Thugutt* „Putek <zy Stapiński'* „Beył czy 
Rudziński" zapomina się o sprawach zasadni- 
czych. 

Sprawy zaś takie i to najdonioślejszego zna- 
seda stoją dziś właśnie na porządku dzienirym. 


ąd gminy wiejskiej dostdso 
E. uf a gm waé tio 


- przede- 
oso- 


yki bogatych gospodarzy, €zy 
dać jej Niczeb noweczesnej demokracji oto je 
z t taw. A za nią złamanie w rar 


sty ziemiańskiej przez reformę toll. {i Mate 
wykonanie albo wypaczenie konstyfitcji. Wszy- 
stkie tak ważne i w przyszłosć siępające, że 
lekkosnyślne rozbijanie i osłabianie  tewęcy 
chonskiej dia względów w dwóch trzecich oso- 
bistych jest dowodem braku wszelkiej intuicji 
politycznej. 
, W interesie uzdrowienia życia politycznego 
w Polsce należałoby sobie życzyć, żeby rzoczy- 
wisty podział społeczny urwydatnił "się także 
politycznie, to znaczy, aby masy średniego wiłoś- 
ciańistwa zdobyły się na wytworzenie jednego 
zjednoczonego stronnictwa świadomego swoich 
celów i obowiązków. W warunkach życia pol- 
skiego ten obóz klasowo uświadomionych diio- 
pów niewątpliwie będzie musiał zdążać do de- 
mokratyzacji' dzisiejszych form — a klasa ro 
tnicza zyska w nim sojusznika na zasadzie pe- 
wnych, dobrze  zrozumianych, wspólnych inte- 
wesów. Dlatego oczekujemy z tamtej strony roz- 
wiażnego odsunięcia na klalszy plan sporów i 
spraw: personalnych a wysunięcia programu za- 
sadniczego. 


straszno. Ostrożnie, i jak można najłaągodniej 
zacząłem mówić: 

— Prawdę mówiąc wpadliśmy tutaj całkiem 
przypadkowo, uciekając od wrogów. a przez to 
jeszcze nie możemy zrozumieć rzeczywistej isto- 
ty tej śmierci, jaką wy nam proponujecie... Mnie 
osobiście, to zaciekawi. Chętnie zostałbym z 
waśni, ażebyście mnie lepiej zaznajomili z miej- 
scowymi zwyczajami... 

„Przyjaciel zmarłych“ dania się 
Tak więc mówcie, a to Żyć — żyć... 
Fe!... Wstrętnie słuchać... Pójdziemy zaraz do 
hrabiny Branickiej: wszystkiego dowiecie Się... 

Nachyli! “się do drzwi, pociągnął za: coś 
i drzwi otworzyły się. — Czerwona smuga za- 
chodzącego słońca padła na nasze blade twarze i 
oświeciła część grobowca, gdzie stała otwarta 


metalowa trumna z na wpół spopielałym tru- 


pem polskiego pana. 
— Do widzenia, panie Dubiaki! — ukłonił, 


się w: stronę trumny „Przyjaciel amartych“‘. |: 
Wyszliśmy wszyscy razem ná Świeże powietrze. 


Zamknąwszy drzwi poszliśmy wąską ścieżką w 
kierunku kaplicy, gdzie jak mówił „Przyjaciel, 


zmatłych, spoczywała hrabina Branicka. Prze- 


chodząc koło jednego. niezbyt starego grobo- 
weca „Przyjaciel zmarłych“ pociągnął mnie za 
upra: i 


zyka się i «grot. „Ś. p. Jan 
nd żył lat 45, zmarł 14. czerwca 1910 

ARE o Anio Pański". 

— Jan Czerwiński? — powiedziałem — 
Nic nie rozumiem. 

— Otóż, — przemówił „Przyjaciel zmar 
łych“. — Ten san Czerwiński w 1905 roku ca- 
łą wieś zniszczył z Czeęrkiesami, u teraz robac- 
two jego niszczy... Mówię wam, że tańie roba- 
ctwo... takie robactwo, że nie daj Boże!... 

(D. c n.) 
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£ Rekord humoru i śmiechu w najnowszej komedji 
Wiluś Kombinator 


W 


Wkrótce Kino ME" 


„LE W. 


Socjaliści wobec konkordadu. 
Wnioski i rezolucje korreferenta posia Kazimierza Czapińskiego w sprawie 
weg" e © ratyfikowania konkordatu. 


Sejn stwierdza, iż Konkordat stwarza 
wbrew Konstytucji uprzywiiejowane stanowisko 
w państwie dla hierarchji kościelnej, specjalnie 
dla episkopatu. - BR FY 

Pozatem nie daje państwu polskiemu nale- 
żytej gwarancji wobec ewentttalnych politycz- 

h nadużyć kleru. ` AW ZOÓĆ CZ 


nyc 


ustrojowi Rzeczypospolitej oraz istniejącym u- 
stawom. 

f) Art. 13, upoważniający ordynarjuszów 
do wybierania nauczycieli ireligji, nie narusza 


Jai władz świeckich do przedkładania listy 


kandydatów. 
Nadzorowanie moralności nauczycieli reli- 


„Wobec tego sejm odrzuca przedłożony tekstjgji nie oznacza ani prawa uwzględniania polity- 


Końkordatu. 
REZOLUCJA 


cznych przekonań nauczyciela, ani też prawa 
jakiejkolwiek kontroli urzędowej nad życiem 
prywatnem nauczyciela lub jego wykładami z 


(ewentualna na wypadek odrzucenia wniosku | jnnych dziedzin poza religją. 


poprzedniego). 

Sejm stwierdza, że . 

a) Art. 1. Konkordatu, zapewniający Ko- 
ściołowi swobodne wykonywanie jego władzy 
duchownej i jego jurysdykći kościelnej, nale- 
ży mozutmieć w tem znaczćniit, iż ma zastosowa- 
nie tyko do spraw ścśle religijnych oraz we- 
wiiętrznych;, natomiast w niczem nie może zmie- 
nić istniejących ustaw państwa. 

b) Art. 2., zapewniający biskupom swobo- 
dne żnoszenie się z wiernymi oraz swobodne o- 
głaszanie listów pasterskich, ma zastosowanie 
tylko w sprawach ściśle religijnych oraz koś- 
ścielnych, natomiast nie obejmuje spraw polity- 
c « więc w żadnym wypadku nie zape 


a wnia duchowieństwu prawa używania ambony 
"|! Hub listów pasterskich dla celów politycznych : | 


, c) Art. 4., zapewniający Kościołowi (punkt 
c) pomoc władz Świeckich we wszystkich wy- 
padkach przewidzianych przez ustawy obowią- 
zajace, oznacza ustawy, państwa, nie zaś usta- 
wy kościelne. p” 

d) Art. 11. o nominacji biskupów zapewnia 
państwu prawo decydującego sprzeciwu (veta.) 
|| e) Słowu przysięgi biskupiej, zobowiązu- 
jące do nieszkodzenia państwu lub porządkowi 
pibłicznemu należy rozumieć w sensie zobowią- 
zania niewystępowania przeciwko istniejącemu 


Tenże artykuł w ustępach o wydziałach 


| teologicznych lub seminar. duchownych, bynaj- 


mniej nie usuwa prawa nadzoru naukowego ze 
strony powołanych władz państwowych. 

g) Art. 20., dotyczący usuwania osób du- 
ctcwiych, obejmuje także biskupów i arcyhi- 
sktpów. 

Słowa „działalność sprzeczna z bezpieczeń- 
stwem państwa“ należy rozumieć w znaczeniu 
wszed.kiej działalności, sprzecznej z istniejącemi 
ustawami i interesami państwa. 

h) Art. 22, o karze aresztu odbywanej przez 
osoby. duchowne w klasztorach, w pomieszcze- 
niach na cel ten przeznaczonych, należy rozu: 
mieć w znaczeniu pomieszczeń więziennych w 
klasztorach, nadzorowanych przez państwowe t- 
rzędy więziennicze. 
| i) Art. 24, punkt 8., o parcelacji dóbr du- 
ichownych, należących do zakonów, kongrega- 
cji oraz zakładów! dobroczynnych, winien być 


stosowany według Stanu (spisu) tych instytfur; 
— 7 774sokości 100 proc. cła automicznego dla importu 


cji z dnia podpisania Konkordatu. 


k) „Załącznik“ (ustęp: ostatni) o rozdziale 


uposażeń, przez ordynarjuszy nie usuwa fakty- 


cznej wypłaty tych uposażeń przez odpowiednie, 


organa państwowe. 

Niniejsza rezolucja ma być ogłoszoną w 
dzienniku Ustaw państwa jednocześnie z Kon- 
kordatem. 


„ANTGRETE OEE [| PZENTPYTC GUNS TTOR SSOHED= BE "ICY: ZPROEKO TOK E S 


Socjalizmem uazywamy dążenie ludzi pracy 
fizycznej i umysłowej do torm spolecznych sta- 
wiających sobie za (cel polepszenie bytu klasy 
pracującej i calkowita zmianę ustroju społecz- 
nego przez zniesienie ucisku politycznego i wy- 
zysku nomicznego, przez ząprowadzenić spra. 
wiiedliwości społecznej. 

Ww myśl hasła: „religia jest rzeczą prywat- 
ną'', socjaliści dążą do oddzielenia kościoła od 
państwa uważając, że kier oagłupia i otumania 
klasę robotniczą Kzyniąc z niej powolne narzę- 
dzie dła kapitału i panującego ustroju. 

Socjełiści walczą przeciwko wszelkiej formie 
militaryzmu, widząc w nim siłę jstnjejącego u- 
stroju, działającego przeciwko szerokim war- 


_ Rola kobiety w ruchu robotniczym. 


wszystkiego winna przyczynić się kobieta w 
pierwszym rzędzie. Wychowując dzieci matka- 
robotnica winna przygotować je do późniejsego 
całkowitego wyzwo:enia się z pod wpływów re- 
ligji i kościoła, „przez rozbrojenie moralne“ — 
zaszczepienie od na,młodszych lat zasad brater- 
stwa ludów: i pokoju powszechnego. Kobieta pw- 
winna być przyjacielem i walczącym współtowa- 
rzyszem męża, ponieważ w tej samej mierze po- 
nosi ciężary życia co i on. Należy pamiętać o 


współtowarzyszem — bojownikiem męża swego 
| w. ekonomicznej walce o byt. 

Gdy: ogół robotników podniesie głos prote- 
stu przeciwko wywozowi zagranicę artykułów 


stwom społecznym, paraliżującege każdy źywszy pierwszej potrzeby, a kobiety współdziałając 


odruch klacy pracującej i pchającego ją do u- 
padine Socjaliści są przeciwko wszelkiej wojnie. 
Proletarjat nie ma potrzeby zabijania się nawza- 
jem, jedynie brak mświadomienia i ciemnota 
prołetarjatu umożliwia prowadzenie wojen, idąc 
tem samem na rękę Kkapitalistom i ustrojowi 
burżwazyjnemu. Socjaliści dążą do 'wolnych zre- 
formowanych szkół, uważają, że dobrze zorga- 
nizowany: proletarjat winien własną inicjatywą 
tworzyć szkoły, nie pozwalając tem samem pań- 
stwhą na monopolizowanie szkolnictwa. Szkoły 
socjalistyczne — zreformowane, oparte na za- 
sadach braterstwa, miłości i równości, grunto- 
wane na zasadąch etyki, nietylko że dadzą dzic- 


cióm. pojęcie o skarbach wiedzy ludzkiej, lecz u- j 


mtożtiwią im nozwój samodzielności i kształto- 


zorganizują czynny bojkot "w nabywaniu tychże 
artykułów, tą drogą bezwzględnie osiągnie się 
polepszenie! bytu gospodarczego. 

Ibsen, poeta norweski, utrzymuje, że wy- 
zwolenie się kobiety pociągnie za sobą upadek 
rodziny, jeżeii mężczyzna nie zmieni A og wą 
nie stosunków swych do kobiety. Dalej, biczuje 
attor. „Nory społeczeństwo współczesne, dowo- 
dząc, że póki kobieta nie wyzwoli się duchowo, 
póki będzie jedynie niewołnicą kuchni i maszy- 
ną do rodzenia dzieci, póty mowy być nie: może 


o harmonijnem pożyciu małżeńskiem, o tworze-|, 


niu wspólnego ogniska domowego, o doskónałem 
wychowywaniu dzieci, przyszłych obywateli kra 


tem, że kobieta może być dobrym i z 


pu. 
t Ze smutkiem stwierdzić należy, że dotych-| 
mamie ich charakterów. Do osiągnięcia tego! czas kwestja kobieqa poruszana była przez nie łów. 


bardzo mało i rzadko. Nie wega wątpliwaści,ż: 
niewola obowiązków domowych, całym ciężafem 
spoczywająca na słabych barkach kobiecych, nie 
tylko nie sprzyja intelektualnemu jej rozwojowi 
lecz natomiast stępia jej umysł i zabija dążenie 
do wszeikich innych zagadnień życiowych. By 
obudzić w szerok ch warstwach kobiet pracują- 
cych poczucie obowiązku zrzeszenia się, przynar 
ieżności do pewnych określonych organizacji , 
spójni duchowej, które umożliwiają jej obronę 
swych interesów, poczucie godności kobiecej, po 
czucie człowieczeństwa, dając możność kultywo- 
wania ducha, należy apelować nie do uczucia ko 
biet, lecz do rozsądku. W obecnych ciężkich wa- 
runkach' materjalnych rodziny prołetarjackiej. 
ady cały ciężar kłopotów i obowiązków spada 
na kobietę.matkę, zaiste, jest to rzeczą nie ła-' 
twą. Musimy zatem dążyć do zrealizowania skró 
cenia dnia roboczego dła kobiet-natek, przymaj- 
mniej do 4—6 godzin dziennie poprawy warmin- 
ków mieszkaniowych na sposób amerykański : a) 
mieszkania suche, słoneczne, zależna od iłości 
osób w rodzinie ilość pokojów, b) centralne œ 
grzewanie, pralnie parowe etc. 

Tą drogą jednie kobieta-proletarjuszka uzy- 
ska minimum czasu na pogiębienie swego inte- 
lektu, wychowanie dzieci. prowadzenie gospo- 
darstwa etc. Faktem wozstrzygającym wksżelkie 
powyższe zagadnienia. jest popiadanie uwiej lub 
więcej licznej rodziny. Reformy rzeczone dotąd 
pozostaną w krainie marzeń, póki kobieta nie t- 
świadomi sobie istonej potrzeby wprowadzenia 
takowych. Odrodzenie kobiet jest dziełem ixh 
rak własnych! Kobieta-proletarjuszka powinna 
uświadomić sobie, że dzieci wychowywane wng 
dzy i niedostatku wyrosną na skarlałych nie- 
wolników. | 

MARJA  SPRASZEWSKA. 
CETA O TŘ 
Komifei ekonomiczny ministrów. 

(A. W.). W dn. 14. marca rb. Komitet Ekono 
miczny Ministrów omawiał szereg wniosków z 
zakresu polityki. celnej, w szczególności Koms- 
tet Ekonomiczny Ministrów postanowił wpro- 
wadzić na czas do 1. maja b. r. ulgę celuą w wy; 


ziemniaków (sadzeniaków) stobowaną na pod- 
stawie zezwoleń Ministra Skarbu, oraz utrzy- 
mać dotychczasową ulgę celną dla lesasi solo-, 
nych, sprowadzonych na cele przeróbki prze- 


| mysłowej 


Ponadto Komitet Ekonomiczny Ministrów 

oświadczył się zaaąchwaleniem dotychczasowych 
ułg celnych dla przywozu z zagranicy obuwia, 
odzieży i bielizny, zrobionych 2 materjałów 
luksusowych. 
, W końcu Komitet Ekonomiczny Ministrów 
podał wyczerpującej dyskusji sprawę ustalenia 
warunków koncesyjnych na zakłady elektrycz 
ne oraz sprawę konieczności rewizji stawek o- 
becnei taryfy celnej. 1 


Pięclozłofówki srebrne. 


(A W..). Polska mennica państwowa przy 
stąpiła do przygotowania stempli do srebrnych 
5-złotówek. — Nowe monety srebrne po jednej 
stronie przedstawiać będą postać królowej Jad- 
wigi, składającej przysięgę na Konstytucję. po 
drugiej zaś stronie — orła państwowego. 

Pierwsza partja monet srebrnych wybita 
zostanie w polskiej mennicy państwowej, któ- 
ra w tym cetu rozpoczęła już przygotowania 


Japończycy opuszczają Sachalin 


MOSKWA, 19. 3. (Pat.). Jak donoszą z Sa- 
chalinu, ewakuacja wyspy przez Japończyków 
ma przebieg normainy. Niektóre części wscho- 
dnie zostały już przejęte przez władze sowiec 
kie. 

Król angielski w podróży. 

PARYŻ, 19. 3. (Pat.). Król angielski przy: 
bywa dziś do Calais. Pociąg (tworski przyjedzie 
przez Paryż do Gencwy, mie zatrzymijąc się 
nigdzie. Król podróżuje incognito. 

Mrozy w Neapolu. 
RZYM, 10. 3. (Pat.). Z powodu panujących 
w: ostatnich dniach mrozów w Neapolu zamarzło 
troje ludzi, którzy nocowali pod bramami kościo- 


e 
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ALKOHOL POWODEM NIESZCZĘŚLIWEGO WY- 
PADKU. 50-letni Karol Heller. zam. przy uj. Kocha- 
nowskiegm wyszedł wczoraj Z restauracji Chamajdesa 
przy pl. Bernardyńskim.. Zaraz za kirzwiami stracił 
on równowagę i upadł, przyczem ugodził głową o 
bruk tak silnie, że stracir przytomność. Zawezwane 
Pogotowie rat. odwiozło ofiarę pijaństwa do szpitala 

ZAMORDOWANY NA WŁASNYM PODWÓRZU. 
W. Dzwinogrodzie, pow. bobreckiego w ub. czwartek 
rano znaleziono zwłoki gospodarza Iwana Melnyka. le- 
żące w kałuży krwi ma podwórzu własnej zagrody Na 
ciele zamordowanego znaleziono 5 głębokich ran. za- 
danych ręką nieznanego zbrodniarza. Na miejsce zbrod. 
ni wyjechali ze Lwowa dwaj wywiadowcy P. P. w celu 
przeprowadzenia śledztwa i pościgu ka mordercą. 


RÓŻNE KRADZIEŻE. Z mieszkania Reginy Wach- 
sowej „żony szkolnika, zam. przy bożnicy. przy ul. 
Węglowej. skradziono garderobę. buciki, naczynia i 
lichtarze z chińskiego i prawdziwego srebra. wartości 
1.000 zł. 

Jetti Saftowej. z Rohatyna skradziono na przy- 
stanku tramwajowym na pl. Goruchowskich „pakunek, 
zawierające materje, wartości 100 zł. ` 


ZAGINIONY CHŁOPIEC. tl-letni Roman Jury- 
czyński. zjam. przy rodzicach w Stanisiawowie, wyszedł 
z domu 16. b. jm. i stych za nim zaginął. Radzice zagi- 
nionego donieśli o tem fwowskiej policji z prośba o 
zarządzenie poszukiwania za wymienionym 


CHLEB KULIKOWSKI Z ROBACTWEM wygieka 
piekarnia Waldmana przy ul. Blacharskiej Ł 29. 

Wstrętny ten okaz chleba. kupiony w sklepie Bar- 
dacha. przy ul. Piekarskiej 1. 43, przyniesiono do na 
szej redakcji. 

Możeby komisja samilarno-kontrolna wszczęła na 


Nowing z dnia. 


Lwów, 21 marca 


Już nadeszły „Pamiętniki* Ignacego 
Daszyńskiego i są do nabycia w Księgarni 
Ludowej, Lwów, AAT tr 2 


NAPIĘTNOWANIE WARCHOŁA. W tirmie .,Pol- 
met“ przy ul. Nowej Rzeźni pracuje blacharz St Wit- 
kowski znany powszechnie z łamistrejkostwa. Ten 
osobnik iwyrobił sobie w firmie u jednego z dyrektorów 
zaufanie. podjał się osiainio roboty szpiclowskiej i 
każdego zprganizowauego lub niesympatycznego sobie 
robotnika siara się denuncjacją z firmy usunąć. 

Nie liczy się z tem ów wyrzuiek, że w ten sposób 
pozbawia chleba robolników jį ich rodziny. Zwracamy 
uwagę ogórowi tow. blucharzy tak we Lwowie, jakoteż 
iw Krakowie dokąd podobno p. W. zamyśla wyjechać 
ażeby zachowali dobrze w pamięci zasługi p. Witkow- 
skiego. 

ŻOŁNIERZ POLSKI CHINSKIM KULISEM. Po- 
dróżni. czekający na pociąg 16. marca o godz. 6 
rano w Cieszynie, byli świadkami średniowiecznego 
barbarżyństwa. Oto przed dworzec zajechał z sankami 
sporowymi żołnierz polski ze spoconą twarzą, wiozą: 
cy na sankach polskiego oficera. Jak się później oka- 
zało, by! to podpułkownik Truszkowski, lekarz wojsk 
polskich Można sobie wyobrazić, jakie rozgoryczenie 
wywołałt en skandal wśród ludności, tem bardziej, że 
Cieszyn jest stacją graniczną, gdzie zjawiają się także 
obywatele republiki czeskiej, w której tego rodzaju rze- 
czy nie byłyby wcale do pomyślenia. Rzeczy takie dzie- | 


i 
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Tragiczny wypadek funkcjonarjusza 
„pocztowego -W ul. Legjonów. 


“Lwów, 20. marca. 


Wczoraj, po godzinie 1-szej popołudniu uiicz 
Legjonów przejeżdżał wóz pocztowy, rozwożą- 
cy pakumki. 

Na koźle, obok woźnicy. siedział podhtrzęd 
nik pocztowy: Władysław Zawiadowski, zam. 
przy ul. Kordeckiego pod I. 16. 

U wylotu ul. Jagiellońskiej wożnica zaciął 
konia aby pospiesznie wyminąć nadjeżdżający 
wóz tramwajowy. Niespodzianie koło u woztt u- 
tkwiło w zagłębieniu szyny tramwajowej. 

Wskutek gwałtownego zahamowania wozu 
konie przysiadły, a obaj jadący momentalnie 

WYLECIELI JAK Z PROCY ' 
w powietrze i upadli na bruk ulicy. Woźnica 
upadł na konia i po nim bez szwanku zsunął 
się na bruk. Zawadowski, zat zy półkołe 
w powietrzu, upadł i wodzi! głową o szynę: 
tramwajową. 

Krew uchodząca z rany na głowie, z ust, 
i nosa dużą kałużą zabarwiła kamienie bruku 
ulicznego. 

Nadbiegli przechodnie wnieścili zranionego 
w samochodzie, którym odwieziono ofiarę wy- 
padku do Pogotowia ratunkowego. 

Tu stwierdzono, iż Z. doznał załamania ko 
ści czaszkowej, wstrząsu mózgu i licznych kón- 
tuzji na całem ciete. Pomimo tych ciężkich obra; 
żeń Zadorożny: był przytomny i w tym stanie 
odwieziono go do szpitała. Tu zjawił się wkrót- 
ce sekretarz P. P. Stefanicki , zawezwany! przez 
Zarząd szpitala. Odebrał on torbę z pieniądzmi, 


Ł 


ją się w czasie. kiedy władze wojskowe powołują "Skin AWĘ SP ma pij cam od ag którą Zadorożny miał przy mbe, złożył 
rekrutów do slużby wojskowej. Obywatele pytają. czy | FS" «l , pw z Ay ein aw mo z pac: 

pow wychowali swoich synów, aby w wojsku polskiem o 6 wim , Poj - mee 
peni H służbę chińskich kulisów. Spodziewamy Się. ŻE | G MMSU S) a „ię 


przełożeni pouczą oficerów, do czego wolno używać 
żołnierza. 
PREZENT DLA RABINA OBIECANY PRZEZ O- 
SZUSTA I ZŁODZIEJA. Hermina Braudowa, synowa | mm 
rabina. zam. przy uł. Rzeźniekjej 1. 11. doniosła policji, 
że zjawił si ew jej mieszkaniu jakiś nieznany jej mło- 
dy osobnik. Przedstawiwszy się jako syn kupca Klan- 
ga. rzekomo zam. przy ui. Kołłątaja, powiadomił B. 


| Ambulatorjum. dentystyczne: 
s- oicice jego przygotował dla jej teścia, rabina, pre s 


E ok a przypomni da jj ec ia prz Ed A ANNARA - pl, bai brzeskiej l 1. 


dobrej 'wieści zażądał jednak w imieniu swego pac wykonywanie prac technicznych dla sfer kolejo 
52 zł. na koszta wynajmu fury dla przywiezienia tego | wych, urzędniczych, robotniczych i za legitymacją 
podarunku. przedpoładniem po cenach zniżonych.  269— 

Uci szona tą wiadomością Brandowa chętnie dała 
K. żądaną kwotę 

Po odejściu gościa stwierdziła B. brak 70 zł. w 
swej torebce. Okazało się. że pieniądze te skradł ów 
rzekomy Klang. Również i pbiecany opał mie został do- 
s'are ony interesowan mu. Wobec tego poszkodowana 
wniosta skargę w policji na pomysłowego oszusta i 
złodzi ja. 

« DWORNICKI WYPUSZCZONY NA WOLNĄ ST- 
PE. W zwą:ku z sprawą Steigera. jak wiadomo arcesz- 


(Za tę rubrykę Redakoja mie cdpowiadaj 
TOORE EE A © WYD ST PCA 2 U POTRAWA PRADA 


Z okazji zaślubin p. Berrt Ornsteinówny. córki 
wielce szanowanego prezesa Józefa Ornsteina, orędow- 
nnika drob. kupiectwa, z p. Leonem Gruberem, który 
odbędzie się 'w niedzielę dnia 22. bm życzą nowo 
żeńcom, niżej podpisane sekcje, dużo szczęścia na 
przyszłej drodze ich życia. 
Za sekcje — opaiową: H. Lieberman; grajzlerni- 
czą: W. Wallach; rzeźnicką: J. Katz, Schweizer; dro- 
biu: Kornhaber, Bass, sekr.; pobuwianą: M. Schein- 


Brain a a flobertowych 
wykryty. 


Komisarjat P. P. IV. dzielnicy ustali! wez- 

raj, iż sprawcą postrzeleń kulami flobertowemi 
na pl. Gwardji Narodowej, b t „13detni „MCZEŃ... 
I. "gimnezfam Tadeusz Gaj ; Syn znanego 

złotnika i zegarmistrza. mającego skłep w = 
Sykstuskiej. 8 

Podczas zarządzonej rewizji znateżiono MY, 
mieszkaniu jego rodziców przy: ul. Unji Lubet- 

skiej pod 1. 3, ów niebezpieczny flobert, który 

ciotka wyrostka ukryła pod kupą Ni, w piw 

nicy. 

„Sympatyczny” ten chłopiec wieki się 

w policii, że dnia 9. bm. postrzelił w nogę swą 

ciotkę, która właśnie ukryła ów flobert przed 

funkcjonarjuszami policji. 

„Sympatyczna również ta Gocia, krytycz- 

uego wieczora podała swe nazwisko w! Pogo- 

towiiut mat. jako ra Vy Kotlinsewicz, liczącej lat 
53. 

Wyrostek ten wraz z kolegami urządzał za. 


towano Jana Dwornickiego. właściciela Biura prywat- 
nych detektywów. Ignacego Jaegera, właściciela drukar- 
ni. inż Kornhabera, rytownika Glasermana i „loto- 
grafa Monza. 

Dwornicki został obecnie eP na wolną 
siopę z więzienia śledczego, Inni z wymienionych po- 
zostają w arcszcie. Sędzia śledczy r. Rutka przesłu- 
chuje w dalszym ciągu świadków. między innymi od 
kilku dni zeznawa:i świadkowie z Warszawy. ze sfer 
go.lcyjnych. 

KAMIENICA PUŁAPKĄ NA SKRĘCENIE KAR- 
KU. Efroim Katz jest właścicjelem nie byle jakiej 


kamien'ey przy ul. Pod Dębem 1. 13. W ruderze tej na 


II. pięirze zawaliła się podloga w kurylarzu czyniąc 
otwór długości 3 m. Dalsza część sufitu spoczywa 
na spróchniałych belkach i grozi zawaleniem. Nad 
tą przepością loka orowie zrobii most z desek i od 
trzech tygodni chodzą po tej karkołomnej pułapce. 
Wnłaśc ciel tej rudery niz myśl jednak o naprawie tego 
sufitu. Sprawą tą zająła się policja. 

TRUP NIEZNANEGO ŻOŁNIERZA NA TORZE 
KOLEJOWYM. Pomiędzy stacjami Gródek Jagjelloń- 
ski a Rocatycze znalcz ono leżące na szkarpie zwłoki 
nieznanego żo'nierza Prawdopodobnie wypadł on z 
pociagu w noqy i poniósł śmierć na miejscu. 

Przy trupie nie znaleziono żadnych pieniędzy ani 
dokumentów. Komisja sądowo - lekarska udała się 
wczoraj na miejsce wypadku: | 


e 0 0 2 0 ae a 
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bawę wi „wojnę“. Sam zaś grał najczęściej rolę 
wodza oddziału ,.czerwonoskórnych Indjan“ i 
jako dzielny „dziki bawół“ strzelał. biorąc ża 
cel kolegów. 

Szukający pomocy w Pogotowiu rat. często 
podają sfingowane nazwiska. Podobnie fałszywe 
nazwisko podał i ów 121etni rzekomy Józef 
Smach, postrzelony w ub. czwartek na pl. Grwar- 
| dji Narodowej. Należy przeto aby ten zraniony: 
SAZEĄ kkkankamiiekoś | zjawił WIE. IV. P. P. przy W. Kur” 

kowej i świadczył w tej sprawie. 
Komunikaty. Sprawicówi tiiir Da D. ña uł. Niemkewi- 

NIEDZIELNE WYKŁADY HIGJENICZNE W nic- | cza nić zdołała dotychczas policja wykryć” * 
dzielę, dnia 22, marca o godz. 11-tej przedpoł. w Kino- | "oeRRNKAZWCWO ROACH 
teatrze „Kopernik“, wygłosi Dr. Albin Musiał st. asyst. GE 
kliniki Okulistycznej wykład p. t.: „Choroby zakaźne 
oka”. — Z pokazem licznych przeźroczy. 
X ZGROMADZENI PARTYJNE W CZOREKO- 
WIE odbędzic się w niedzielę, 22. bm, © godz. 6-tej 
wiecz, w iokalu Z. Z. K. Referować będzie tow. Skalak 
ze Lwowa, 


PORANEK OPEROWY. W nicdzielę, 24, bm. szko- 


dlinger, E. Promis; odzieżową: A. Eisenberg, Wagen, 
Wum; gałanteryjną: I. Raubvogel, Mildwurm; naczyń: 
D. Bart; bławatną: j. Uhrman: owocarzy: Schall, 
Klaften; rybiarzy: Kornhaber. Jaślowitz; piekarzy: F.i 
Opat; meblarzy: Mitnzer, Lonker; skórniczą: J. Sei- 
denwurm; jarzynową: B:sarabowa. Kużma: za Stowa- 
rzyszcnie „Owrim Lsochrim*: J. Lawit. 17—1 
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... 


Pożyczki dla przemysłu budowian. 


(A. W.). Jak się dowiadujemy. z pożyczki amery- 
kańskicj rząd przeznaczył poważniejsza Kodi na po 
życzki dla przemysłw budowlanego 

Pożyczki te udzielane będą ' za EE EAR 
Bauke Gospodarstwa Krajowego: przodewszystkiem 
uwzględnione będą przeds'ęb'prstwa ceram:czne, które 
yrzy,mi zobowiązania n noszeni: 5 i b 
ła opery Konserwatorjum wykon: w sali Tow. Mu- ką 6 Aone FE okaże stwjący e MANNA 
zycznego (ul. Chorążczyzny 7) fragmenty z opar; Cyga- | sezon budowlany wystarczających ilości cegły. 
nerja. Aida, Traviata. Mignon. „= Reżyserja spoczywa, Dla ujęcia sprawy zagadnień budowianych ze stæ- 
w rękach p. Mikolaja Lewickiego, batuta w ręku p.|nowiska ożywienia ruchu budowłanegó przy Komitesi 
dr. Adama Sołtysa. scenę urządza pu ignacv Stahl. Ekonom 'cznym M'n'sirów zostaje Sanay urząd iai 

misarza Budowlanego `` ' | Te 
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„DZIENNIK LUDOWY“ 


Zagadnienie bezpieczeństwa w Europie. 


Opinja min. Skrzyńskiego. 


PARYŻ, 20. 3. (Pat.). Minister Skrzyński 
przyjął wczoraj przedstawicieli dzienników poł- 
skich, wśród których. znajdowało się wielu dzien 

i potskich przybyłych z Genewy. Mini- 
ster, wyraził pełne zadowolenie z powodu zainte- 
resowania, jakie ujawnia prasa francuska wszyst 
kich odcieni w sprawie bezpieczeństwa Polski. 
Zapytywany: ©o do sposobu, w' jaki pojmuje tę 
sprawę Herriot, oświadczył minister. że naj 
iepszą odpowiedzią jest zapewnienie Horriota, 
iż Francja nie kupi nigdy swego bezpieczeństwa 
za wenę bezpieczeństwa Polski. 

Minister podkreślił, że oświadczenia Her- 
riota w: tej sprawie są nacechowane jak najwię- 
kszą ią i dowodzą głębokich sympatji 
premiena francuskiego dla; Polski. Co do propo: 
zycji niemieckiej w sprawie bezpieczeństwa o- 
świadczył minister, że propozycje te nie przy- 
braty jeszcze konkretnej formy. Francja uważa, 
że nie może rozpocząć z Niemcami rokowań w 
CE przed uzgodnieniem swoich pogią- 
dów z sojusznikami. Narady; Herriota z Cham- 
berlaine'm, oraz z ministrem Skrzyńskim miały 


wfaśnie na celu porozumienie się co do propo jz 


zycji niem. Rokowania z Niemcami rozpoczną | 
ię dopiero po opracowaniu podstaw współnego 
Btanowiska. = 

Co do narad z Chamberlaine‘m oświadczył 


minister Skrzyński, że angielski minister spraw 


zagranicznych interesuje się w pierwszej linji 
sprawą bezpieczeństwa pranic zachodnich, za- 
pewnił jednak, że przywiązuje również wielkie 
zmaczenie do sprawy granic wschodnich. Mini- 
sten Skrzyński oświadczył, że co do tej sprawy 
Chamberlaine żałuje, iż prasa angielska nie jest 
odgłosem jego opinji, wtedy bowiem polska o- 
pinja publiczna byłaby całkowicie zadówwlłona. 

W sprawie przystąpienia Niemiec do Ligi 
Narodów, oświadczył minister, że wszyscy w 
Genewie tego pragną łącznie z Połską jak to 


minister, podkreślił w swem przemówieniu niej 


dzielnem. 

Zapytywany 00 do projektów Benesza, doty- 
czących utworzenia bloku państw Europy, środ- 
kowej, oświadczył minister, że Polska nie widzi 
w: tem nic niedogodnego. Bezpieczeństwo jej o- 
parte jest przedewszygstkiem ma sojuszu z Fram 
cją, pozatem jednak pożądanie są wszystkie inne 
ugrupowania mające ostatecznie doprowadzić do 
paktu powszechnego potępiającego wszelką a- 
presje i gwarantującego bezpieczeństwo Euro- 
py. Układy regionalne nie są wcale sprzeczne 
paktem powszechnym. Polska wstąpiła już na 
tę drogę, czego dowodem jest jej sojusz z Ru- 
munja, oraz traktat w sprawie arbitrażu. który 
będzie w. najbliższym czasie zawarty z Czecho- 
słowacją. 


2 


Krucho z bezpieczeństwem ale... ozdobnie. 


IW. poznańskiej „Prawdzie czytamy : 

„Dnia 14. zeszłego miesiąca w nocy z soboty 
ma miedzielę, między godz. 11 a 12, na szosie, 
prowadzącej z Trzeku, banda ludzi, złożona: z 30 
osób, napadła na restaurację p. Walczaka, w 
której zebrało się większe towarzyjstwo. Po- 
nieważ napastnicy obawiali się oporu ze strony 
zebranych w restauracji, otoczyli najpierw do 
koła dom, następnie zaś przypuścili atak nie- 
spodziewany naraz z dwóch stron ; wywiązała 
Bię szałona bójka, podczas której słychać tylko 
było brzęk tluczonych szyb i szkła, jęki ran- 
nych, krzyk przerażonych kobiet i strzały ne- 
wołwenowe. Podczas tej walki pogasły wszystkie 
światła, tak, że napadnięci byli zmuszeni bronić 
się po ciemku na oślep, nie mogąc się wydostać 
z tokaht, gdyż we drzwiach spotykali się z no 
tami stojących na straży zbirów. 

Skrrtek tego napadu — całkowite obrabowa- 
mie zebranych, zupełne zdemolowanie lokalu, za- 
bmanie 30 butelek alkohołu i całego zapasu Żyw- 
mości, — Po ucieczce bandytów, gdy zapalono 
światła, znajdowano walających się po ziemi! 
pa i cężko pokaleczonych. 

tego głośnego w okolicy całej napadu 


sie — zjawiła się policja... „„Wdrożono śledz- 
twa — dodaje — lecz pono bez skutku”. 
Kończy zaś taką uwagą. 


„Gdzie my właściwie żyjemy i w jakich | 


czasach? My mamy policję i'co ona robi? Co 
na to wszystko p. starosta? Co na to odpowie 
p. wojewoda? 

Opinja publiczna jest żywo zaniepokojoną 
takim stanem rzeczy, Czy: Poznańskie, to kresy 
wschodnie, gdzie bandy bezkarnie mogą hulać 
i terroryzowiać spokojną ludność? 

O to samo można we Lwowie zapytać. 

Czekamy z niecierpliwością wyjaśnień kom- 
petentnych czynników !* 

e, wyjaśnienia przydałyby się. Może 
nastąpią nieco później, gdyż najbardziej kompe- 
tentne czynniki mają obecnie, jak wiadonio. za- 
przątniętą uwagę sprawą wybrania modeli hel- 
mów dla policji — oznaczenia kto będzie miał 
prawo. do ogonów: końskich i jakiej maści ; po- 
nadto, jak pisaliśmy, jest na porządku dziennym 
bardzo nagląca sprawia opracowania przepisów 
etykietalnych dla pp. wojewodów i starostów 
i tak już nie wiedzących jak się cenić. 

To są rzeczy: pilne. Natomiast w czasie 
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Uroczysty obchód imienin Józela- 
Piłsudskiego w Kole miejseow 
2. Z. K. we Lwowie 


Niezwykle uroczyście obchodzono tegoroczne imie- 
niny pierwszego Marszałka Polski niepodległej w 
miejscowem* Z. Z K.- we Lwowie: Na uroczysto 
obchodu złożyły się: produkcje zespołu orkiestry ko- 
lejowej, praz produkcje chóru „Syrena“ pod kierownic 
twem p. Plenia. Kółko dramatyczne Z. Z. K. odegra- 
ło jednoaktówkę „W Dąbrowie górniczej". przygoto 
waną bardzo starannie. zaś członkowie kółku dra 
matycznego w przerwach zabawiałi publiczność oko 
licznościowymi dekiamacjami. 

, Uroczystość poprzedzona została przemówieniem 
tow Szymańskiego, który w treściwy a zwięzły sposób 
podniósł znaczenie Józefa Pisłudskiego dle- społeczeń- 
stwa i jego demokratycznego rozwoju. 

Szczupła sala nie mogła pomieścić biorącej udział. 
w uroczystości publiczności, to też wiele osób zmu- 
szonych było zostać w przyległych do sali ubikacjach 
w czasie tak przemówienia jak i produkcji orkiestry 
i chóru. MÁRNE $ 
T TREC. T GENK 


: Awantury na pogrzebie. | 


Przemyśl był onegdaj widownią jgorszącęj awan- 
|tury urządzonej przez księdza na pogrzebie. Ks. Opa-' 
iiński pobrał za pogrzeb emer- kolej. Sadłesy 40 zł” 
Na pogrzeb poszedł. w. drodze jednak rozmyślił się 
wrócił -do domu, pozostawiając waly kondukt pio- 
grzebowy ma ulicy. Karawan czekał na ulicy przer 
dwie godziny zanim nareszcie zdołano zdecydować sie 
| pochować nieboszczyka bez „duszpasterza“. 

FED WG PÓZ SZEROKA CG ANŃDE WE IRA 


|E ez 
| Fryzjerzy w obranie odpoczynku 
| 


Zebrani pomocnicy try zjersay na zgromadze- 
niu dnia 18. manca br. po wysłuchaniu referatu 
| wyczerpującej dyskusji na temat czasu pracy t 
| odpoczynku, niedzielnego uchwalłają : l 
| Ponieważ robotnicy iryzjerscy są zmugszeni 
| pracować kilkanaście godzin- dziennie w' pra- 

cowni w' stęchłej i dusznej atmosferze, którw. 
pozbawia ich zdrowia, żądają ód władz wydania 
ścisłego okřeślenia (czasu w którym przedsię- 
biorstwa fryzjerskie mają być: czynne. Dotych- 
i czas bowiem nie ma żadnego pod tym względem 
| ograniczenia. "m 

Do wszystkich robotników znajduje zastoso- 
wanie ustawia o 8-godz. dniu pracy, tylko ro- 
botnicy iryzjerscy zostali włączeni do przedsię 
| biorstw handlowych, a i ta mstawa nie jest 
przestrzegana, bo kiedy wszystkie handle są 
zamykane o godz. 7-nej wieczorem, to zakłady 
, fryzjerskie są otwarte pod okiem 'władz często 
i do A0-tej w nocy, Wprawdzie władze zainter- 
| pelowane iw tej sprawie oświadczają, że robotni- 
cy; mają opuszczać pracę o godz. 7-mej wiecz. 
(ale to nie jest wykonalne, ze względu na 


minął j miesiąc, a nie słychać, aby policja ową | postu nie jest tak dalece pilną kwestja rabunko-. stosunki zarobkowe i na szykany przedsiębior- 


bandę ujęła i winnych w odpowiedni sposób 
ukanaka‘. 


wych napadów na zabawy taneczne, gdyż (z wy 
jątkiem Józefówek) zabaw takich nikt nie ut 


ców. Także warunki pracy dla pomocników fry- 


|zjerskich są takie, że wtedy, kiedy robotnicy 


U 


„> Dziennik ten podkneśla, że w tamtejszej oko- rządza. A tymczasem, co za przyjemność będzie innych zawodów mogą odetdhnąć Świeżem po 
śicy nie jest to pierwszy napad; że w noc syl-| dla obywateli, gdy w każdym Łucku czy Pucku wietrzem ioświęcić się swojm osobistym spre- 
westnową w podobny spasób dokonano napadu posiądzie starostwo wszystkie tajniki wersal-| wom, pomocnik fryzjerski jest tego pozbawiony. 


w Gowurzewie na uczestników jakiejś zabawy, 
„obnabowano ich, a nawet z kobiet poczęto zdzie | 
mać suknie. 
sNiapastnicy: bezkarnie umknęli** — dorzuca 
(dziermik.. Przytącza on wreszcie opis trzecie- 
p denzcze wcześniejszego napadu na zabawę w 
Sujencinku, gdzie — wprawdzie po niewcza- 


skiej etykiety, a każdy posterunkowy będzie 


mógł swoim ktunsztownym kaskiem jrywalizo-| 


wać ze scenicznymi bohaterami z „Pięknej He 
leny**. K= LG 

To może nawet podziařać onieśmielająco na 
rabusiów, a dowodzi o rozpieraniu się demo- 
kracji obłudnej. 


Straszne skutki katastrofy atmosferycznej. 


2000 zabitych i 


BERLIN, 20. 3. (Pat.). Wedle ostatnich wia- | 
tłomości z Ameryki katastrofa będąca następ- 


3000 rannych. 


ra rozciąga się nad Misgisipi w stronę zacho- 
dnią Wabash. Orkan przebiegł 400 km. z po- 


To samo odnosi się do spoczynku niedzieł- 
nego. Robotnicy wszystkich zawodów mają ze- 
pewniony odpoczynek niedzielny, tylko do no 
| botników fryzjerskich to się nie odnosi. Ostatnio 
miało wyjść rozporządzenie, że fryzjernie, o ile 
mają tylne wejście, mogą być kzynne w niedzie- 
lę, ale pracować mogą tylko sami przedsiębiorcy. 
Doszło już nawet do tego. że przedsiębiorcy: pra- 
cują zupełnie jawnie w niedzielę przy otwartych 
drzwiach. Kto zna stosunki w zawodzie, wie. że 
to rozporządzenie godzi całkowicie wi odpoczy» 
nek niedzielny pomocnika, bo pomocnik mie 
|chcac stracić posady i zarobku, musi pracować 
wtedy, kiedy przedsiębolrstwo jest otwarte: 

Te stosunki dotychczasowe, są zupełnie nie 


stwem orkanu, pociągnęła ża sobą o wiele wię-! łudniowego zachodu na północny wschód iat do zniesienia i dlatego zebrani zwracają sję do 
cej ofian, niż to można było sądzić na podstawie stał w okolicy Princestown w stanie Indiana. kompetentnych władz, by ustawy odnoszące Się 


pierwotnych danych. Liczbę zabitych obłliczają 
ma blizko 2.000 osób, a ciężko wannych na 3.000. 
Najsilniej szalał orkan w stanach Illinois, Misst 
hi i Indiana. Południowa część Ilinois wygląda 
jak masa gruzów. Jak podaje Unitet Press“ 
orkan rozpoczął się w okolicy Annapolis w sta- 
nic Missuri i popędził olbrzyniją równiną, któ-| 


Szerokość przestrzeni objętej orkanem wynosiła 
15 km. 
| ME E T mo. . WE | „04 GB 


i Zgon wybitnego polityka anglslskiego. 


LONDYN, 20. 3. (Pat.). Lord Curzon zmarł 
dzisiaj o godzinie 5.30 rano. 


do wszystkich zawodów były i do pomocników 
fryzjerskich stosowane, a winnych przekrocze- 
nia tych ustaw pociągnięto do surowej odpowie 
dziainości. — Robotnicy. fryzjerscy - uchwalają 
wsże:kiemi rozporządzalnemi Środkami ‘walczyć 
o przestrzeganie ustawy o 8-godz. czas pracy, 
ji bezwzględny, odpoczynek niedzielny, 


A wyświetli się wspaniały dramat w 7-miu aktach p. t. 


CzZARCIE POLE 


W głównych relach: GAJDAROW, 
Ceny miejsc zniżone. 


Dnia 4, marés 1925. r. odbyła się u p. Pre- 
zesa Rady Min., w obecności p. Ministra Przemysła 
i Handiń Kiedronia i p. Ministra Pracy Sokala, 
narada z przeńysłowcami naftówymi nad obecnym. 
położeniem tego przemysłu. 

Z przedstawionych p. Premjerowi referatów 
o sftascji ogólnej przemysłu naftowego (dr. Unger), 
o potrzebach kredytowych, (dyr. Przybyłowicz), 
o sprawach podatkowych, (dr. Kielski), o podniesie- 
niń rucha wierniezego, (dr. Noskiewicz), o sprawach 
celnych, (inż. S<ulc), o ustawodasiwie cocjalnem, 
(dyr. Chłspowski), o sprawach Kolejowych, (dr. 
Warzycki) o polityce w dziedzinie gazów ziemnych, 
(prez. Lewakowsku), — wyłoniłysię jako najważniej- 
sao postulaty przemysłu naftowego- w dobie obecnej: 

1) Rozszerzene kredytn dia kopalnictwa naf. 
towego na zakup narzędzi i maszyn dla nowych 
wierceń, oraz kredytów dia rafinerji nafty na pro- 
dukty eksportowane zagranicę, w drodze cesji. nale- 
żytości fakturowej. 

2) Zwolnienie od podatku nowo wierconych 
szybów przez odpisywanie od dochodów przedsię 
biogefiwu Kosztów wiercenia tych szybów, jako Ťa- 
turalnych wydatków BRUK przedsiębiorstwa 
w celu utrzymania produkcji.  — 

1/8). Zezwolenie na pracę w święta i niedziele, 
zmniejszenie Świadczeń, socjalnych i kontrola nad 
ich zużyciem. E 

Tune postułaty, jak to sami przemysłowcy naf- 
towi przyznali, objęte są już programem polityki 
p. Ministra Przemysłu i Handiu w dziedzinie nat- 
towej. 

Tyle podaje organ miesięczny Ministerstwa 
Przemysłu : Handlu, „Przemysł i Handel", A więc 
pańowie przemysłowcy naftowi nie zadawałniają się 
ew. uigowemi kiedytami co wyrazili w punkcie 
1l-szym, ani też zwoluieniem od poda ku nowych 
szybów, co jest przecie otwartem i poKkaźnem zmniej- 
szeniem podatku dochodowego, lecz mają czelnoćś 
żądać — jak to widać:z punktu 3-go — puzwolenia 
na pracę w niedziele i święta, oraz zmniejszenia świad 
czeń socjalnych i kuntroli nad ich znżyc.em. Stanowi- 


Walka o dach nad głową. 


Kasa czynna od g- 10. 


Apetyty przemystoweów naftowych. 


WERNER KRAUS, LYA de PUTTI 


Nr. u 


wiadomości. 


W redakcji naszej zgłosili się robotnicy 
pracujący w łaźniach lwowskich ze skargą, że 
w: łaźniach tych z wyjątkiem kilku łaźni w 
śródmieściu, zniesiony został zupiełnie . udpo 
czynek niedzielny. Zakłady te są bez przerwy 


Orkiestra powiększona. | przez cały tydzień w ruchu a robotnicy przceją, 
a zaa» |cy w najcięższych warinkach fizycznych nie 


mają dosłownie ani jednego dnia odpoczytńń 
Przeciwko niedzielnemu odpoczynkowi œ teź 
niach wystąpił wprawdzie „katolik Themceh 
ale to nie może być dla lwowskiego inspektorati 


sko przemysłowców naftowych nie różni się zatem pracy argument. wstrzymujący Od starania się 
niczem od stanowiska reszty rekinów kapialistycze aby stosunki te zieniły Się. 


nych. Wszyscy oni na jedną nutę Śpiewają pieśń 
o zażegnariu kryzysu, zwalając ' bezwstydnie cały 
ciężar rzekomego uzdrowienia przemysłu na barki 
klasy pracającej. . i 
Ciekawi jesteśmy, jakie wedłaż p. Chłapow- 
skiego świadczenia socjalne w Polsce dałyby się 
zmniejszyć, boć przecie p. Chłapowskiemu jest wia- 
domem, że Polska pod względem ustawodasi wa S0- 
cjalnego stoi w tyle w stosunku do wszystkich za- 
chodnio europejskich państw. A może p. Chłapow- 
skiemu za.hodnia Europa nie przypada do smaku, 
w takim razie możeby p. Chłapowski obejrzał się 
na wschód i tam chciał sznkać wzoru do naśladow- 
nictwa ? Nie wiemy, czy to przypadłoby mu do smaku? 
Zadanie, aby zezwolono na pracę w niedzielę 
i święta jest niczem innem jak tylko chęcią zniesienia 
100%% dodatku za pracęw niedziele iwwięta. Przecie 
w razie potrzeby pracują w przemyśle naftowym 
robotnicy. w niedzielę i święta 
już teraz. Jeżeli zaś przemysłowcy domagają Się 
kontroli nad zużyciem świadczeń socjalnych, to mają 
w pierwszym rzędzie na oku fundusze kas chorych, 
któreby chcieli nżyć do swoich spekulacji. I to 
ostatnie żądanie trąci prawdziwą bezczelnością. ` 
" Btapowisko przemysłowców naftowych, wyra- 
żone ua konforenbji 4-go marca br. powinno ale nie 
przebrzwieć wśród robotników bez echa. Robotnicy 
naftowi mają obowiązek, widząc przed sobą walkę, 
gotować się do tej walki, mus:*ą dołożyć wszelkich 
sił t starań, aby ich zachłauny kapitał niespodzia. 
nie nie napadł. Dlategv też ogół robotników powi 
nien przez branie czynnego udziału w pracy zwią- 
zkowej, przez urządzanie wieców i demonstracji wy- 
kazać, że nie zgodzi się na żadne ustępstwa z do- 
tychczasowych świadczeń socjalnych i nie pozwoli 
sobie pogorszyć dzisiójszych miżernych warunków. 
Niech przemysłowcy naftowi spróbują robotników 
zaczepić, a przekonają się, że masa robotnicza 
wprawdzie drzemie, ale nie śpi. > 


Nafciarz. 
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Ruch budowlany zagravicą. 


„ Nieżmiernie pouczające są dane dotyczące, 


rihu pwiowianego zagranicą, podane w zna 
nym memocjale szeregu stowarzyszeń spolecz- 
nych i organizacji zawodowych. 3 
We Francji wysiłek rządu i spoleczeństwa 
szedł przedewszygstkiem w kierunku odbudo- 
wy zniszczonych wskutek działań wojennych 
prowincji. Liczba zniszczonych domów! miesz- 
kalnych wynosiła 285.200, uszkodzonych zaś 
410.806. Do dnia 1. lipca 1922 roku naprawiono 
ostatecznie 214.400 domów mieszkalnych i 
181.000 prowiżorycznych. Założono 5 prźed- 
mieŚć - ogrodów w departamencie Sekwany i 
2 pod Hawrem. 
. W. Betgji wybudowano po wojnie około 100 
tysiecy domów mieszkalnych. Państwo wydat- 
wało na ten ced około 300.000.000 franków. 
Cały E kraj rozpłanowano w duchu idei miast 


W. Czechosłowacji wybudowano przy po- 

rządu przeszło 18.000 domów kosztem 

3 miljardów koron czeskich i 300 pomieszczeń 
systemem pawilonowym dla Studentów. 

-. W. Finlandji subsydja rządowe wynosiły 
61'5 miljonów marek fińskich, liczba zaś wybiu. 
dowanych pomieszczeń dochodzi do 10.000. 

„Niemcy dawały początkowo na budowę do- 
mów  subsydja, następnie bezprocentowe po- 
Życzki. W latach 1920—1921 wybudowano o- 


koło 140.000 domów przeważnie niskich. Stano- 
wi to około 40 proc. przedwojennej akcji budo- 
wlanej. 

W Norwegji wybudowano przy pomocy: pań- 
stwa około 67.000 domów dla niezamożnych. Po. 
życzki wynosity 2555 miljonów koron. 

W Szwecji wybudowano blisko 13.000 miesz- 
kań. Na cele budowlane uzyskano 20 miljonów: 
szweckich koron w postaci pożyczek i 16 mi 
ljonów w postaci subłsydjów, Samorządy popie- 
mają specjalnie ruch w kierunku budowy sie- 
dzib rodzinnych i udzielają na ten oel- znacz 
tereny. 

T E E TETRA AA | 


B čaji. 


TRAGICZNA ŚMIERĆ MASZYNISTY KO- 
LEJOW EGO. Jak donosi katolicka „Polonja*, na 
k palni Gischego, Koło przystanku Szyb Carner, 
zderzyły się dwa pociągi towarowe, Wskutek zde- 
rzenia kierownik jednego z pociągów, Świtała, do- 
stał się tak nieszczęśliwie między części zdruzgo- 
tanego wagonu, iż nie można go było stamtąd wy- 
dobyć. Równocześnie wybuchł pożar zbiornika ga- 
zoweyo. Pod tenderem i wozem bagażowym wszczął 


(zmieane szychty) | 


Jeszcze o stosunkach na inspekcji 
konduktorów p 


Stosunki ua inspekcji konduktorów , wt 
Lwowie wymagają stanowczo kontroli. Niedaw- 
no konduktor Borcz, posłany służbowo -dó - 

|zamcza chciał sobie zostawić torbę w bitgrze 
w: którem miał służbę p. jędrzejowski, Are. 
dowany dyżuruy ruchu. Pan jędrzejowski, us- 

jący mścić się za swoją słuszną degradację za. 
omal nie spowodowany przez niego karamboł, 
napadł na Boncza i zwymyślał go w sposob 
ordynarny. ` Ez 

„ Do inspekcji przydzielony został ERA 
Piasecki z P. Z. K. Ten znowu do EJ 
jeszcze spisywącz wozów zadziera wysoko nosa 
do góry i każe się konduktarofh nazywić „pa 
nem oficjałem*. Podobnie zachowitje się eks- 
telegrafista Kaliciński, który również. gdzie 
może „stara się przypiąć konduktorom łatkę. 

Aby komplet tych figur, które szykamują, 
personal konduktorski był pełny. Up: GA 

przed kilkoma miesiącami za karę z Rudek p. 
rewidenta Borysławskiego i jemu w inspekcji 
oddano niepodzielne panowanie. : 

` Tem małem ale dobranem towarzystwem zaj 
miemy się szęrzej przy eposobności. 


Notatki artystnczne. 


jubileuszowa wysfawa Siachowicza 
w. Krakowie 
W niedzielę otwarto w świetlicy „Pałacu 
Sztuki“ wystawę obrazów zasłużonego malarza'kra- 
kowskiego Michała Stachowicza, ktorego setna mo- 
cznica śmierci "(26 marca 1825): przypada w mie- 
siąru bieżącym “Wystawa obejmuje kilkadziesiąt 


| prac, dotyczących głównie starego Krakowa i jego 


typów z początku XIX wieku, nadto znane płótna: 
„Przysięga Kościuszki* i „Wjazd Księcia Józefa” 
do Krakowa. Ur'dzony w Krakowie w d mu przy 
linji A-B z rodziny miesz'zańskiej, spędżił Sta- 
chowicz całe życie w tem mieście, patrzył na oble- 
żenie Krakowa przez Moskali za czasów Konfe” 
deracji barskiej, na przysięgę Kościuszki, wjazit 
wojsk polskich w roku 1809 i na pierwsze lata 
„Wolnego Miasta*. Był to okres niszczenia zabyt- 
ków s'arego Krakowa, który Stachowicz “kochat 
i na swych obrazach wiernie i z dużym sentynen- 
tem, choć w form nieraz naiwnej, przedstawi. 


ie | Sensacyjny zwrot w aferze Barmatów 


BERLIN. W słynnej aferze wi nastąpał 
wczoraj decydujący zwrot. Całe to niez łe wyda- 
rzenie wywołajo w prasie niesłychaną burzę. Stwier- 
dzono mianowicic, iż w tzfalaimości Barmaiów niema 
ani śladu przestępstwa. że cały skandal został przez 
prokuraturę b.szpodstawnie wywolany. Podobno nawet 
prokuralura będzie musiała w najbliższyme cząsłe przy- 
znać się do tego. Wszyscy aresztowani zostali wy- 
puszczeni na wolną siopę. oprócz Juljusza Banmata, 
którego działalność -nie jesi klotychczas dostatecznie 
wyjaśniona . W każdym mazie i on zostanie uwolniony. 
Wszelkie oskarżenie przeciwko  wypuszczonym na 
wolność zostało zaniechane. 

Obrona zamierza wnieść skargę przeciwko pro- 


sę pożar, tak, iż Świtała żywcem Splonął. Świ- |kuraturze i domacać się pdszkodowknie za zniszezór 


ała, którego żona od pół roku pozestaje w szpi. 
talu dla obłąkanych, osierocił 10 dzieci. 


nie majątków Barmatów. 


s.. 
—: 
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„DZIENNIK LUDOWY“. 


Krach zbożowy w Chicago. 


Spekulacja zwyżkowa na giełdzie zbożowej | nie z obliczeniami międzynarodowego: instytw- 


wa Chicago załamała się w ostatnich dniach po- 
nowinie, tym razen, jak się zdaje, już ostatecz- 
'nie hi w dniu 6. marca zaznaczył się zwrot 


itu w Rzymie dalsza zniżka na rynkach Świato- 


wych jest prawdopodobna ponieważ nadwyżka 
zbożowa krajów eksportujących nietylko wy- 


Sames wielkich firm angielskich zaczął / na-|starczy na pokrycie zapotrzebowania, krajów 
gle wyzbywać się zakupionego poprzednio zbo-| deficytowych, lęcz prawdopodobnie jeszcze na 
ża. Ceny zaczęły spadać z zawrotną szybkością. | następny rok pozostanie pewna rezerwa. 
pszenica na termin majowy obniżyła się z 181 Panika na rynku chicagowskim oddziatu- 
i pół na 166 dol., żyto na maj ze 142: pół naj je oczywiście dalej na nastrój rynków europej 
126 dol. Na giełdzie zapanowała zupełna pa-| skich. Obniżone oferty amerykańskie są wprawt 
nika podniecana przez egzekutywne sprzeda-| dzie jeszcze wyższe od «en najważniejszych 
je Na. rynku zaczęły się pojawiać coraz więk-| giełd europejskich, rynki europejskie spodzie- 
sze ilości zboża, których eksporterzy uie chcą | s się jednak że przy dalszej nieuniknionej 
ine mogą zakupić. r r zniżce zakupy zboża zaoceanicznego będą ` ko- 
Pierwszy, popłoch wywołały wiadomości o|rżystniejsze niż zboża krajowego. W Berlinie 
obiitych opadach w zachodnich Stanach Zjedno-| spadło żyto odrazu o 10 do 12 marek na tonnie, 
czonych i w Kanadzie. Zdaje się jednak, żej a na termin majowy o 5 mk. W Budapeszcie na- 
awiększe. znaczenie mają olbrzymie wysyłki zbo-|stał zupełny zastój z powodu braku nabyw- 
ża z Australji, Indji i Argentyny. Do wszytst=|ców. W Wiedniu doszło także do zupełnego 
kich portów zbożowych Europy nadchodzą tran-| braku obrotu. i à 


apais zaocosniozne w: oraz większych rozmia-| - Na cyuku hamburskim spadły ceny- pszeni- 
wach. Składy. angielskie nie mogą pomieścić |cy inportowanej w ub. sobotę do 245 marek za 


gromadzących się transportów. a importerzy an-| tonnę, żyta do 240, jęczmienia 200 do 220. W 
picky starają się odepchnąć je choćby ze stra-| Berlinie pszenica krajowa loco 248 i 251 na 
i do portów kontynentalnych. Szczególnie | maj 280, na lipiec 282, mąka pszenna 32.50 m., 
iAustralja przyczyniła się do podcięcia speku-|żyta loco krajowe 248 do 251 m., termin maj 
iacji amerykańskiej. W ub. tygodniu wysłąno| 246 do 248. 
stamtąd około 750.000 kwarterów pszenicy i| Przeciętna cena giełd zbożowych w vstat- 
„mąki do Europy, a dalsze ilości są przygotować! nich tygodniach w Poznaniu i Warszawie na 
„ne do wysyłki. Argentyna wysyła tygodniowo | żyto (33 zł.) jest o (4—5) zł. wyższa od ceny 
conajmniej 600.000 kwarterów. Tymczasem Ro-; Berlin natychmiastowa dostawa, a cena na ter- 
sja sowiecka, która zakupywała spore iłoŚści| min maj w Beriinie o 3 zł. niższa od obecnych 


mąki i zboża siewnego, przerwała dalsze za-|cen polskich. 


kupy, licząc widocznie na dalszą zniżkę. Zgod- 


u s" 


BR 2 trupy, 1 ranny. 


We wtorek, około godz. 5.30 znazna. w mie-| alarmowani przez dozorczynię domu przodownik 


szkamiu inspektora szkolnego na okręg war- 
szawiski, Alfonsa Liszewskiego przy ul. Grzy- 
 bowskiej |. 71, dokonano podwójnej zbrodni. 
Syn Łiszewiskiego 34 letni Bolesław. b. ka- 
pitan rezerwy, ostatnio nauczyciel seminarjum 
evo w Kołotyszowcu w Firubieszowskiem 
w ataku furji pobiegł do kuchni, gdzie jednym 
wa gżllem z rewolweru, skierowanym kj pra- 
wą a it śpiącą służącą 50- letnią Franci- 
szkę alwa Annie furja! udał się da 
pokoi" gdzie na odgłos wystrzału zerwali się 
Z pościeli Szwagier furjata 62- letni Wiktor 
Barański i właściciel mieszkan;a Liszewski. 
Furjat dał drugi strzał tak celny, że kula prze- 
strzeliła na wylot głowę Barańskiego, właści- 
ciele willi w Widnes 2 „ji 
Następnie Fucjat wybiegł do'sieni i dał trze- 
ci strzał. Kula trafiła przechodzącego lokatora 
t domu, Franciszka Madejskiego, tkacze, 
który podążał do pracy. Kula uwięzła mu w 
ej BZCzĘce, Ranny, udał się do ambułatorjum 
Pogotowia, skąd, go opatrunku, przewieziono 
go do szpitala Dzieciątka Jems, celem dókona- 
nis operacji wyjęcia kuli. 
Przybyły na miejsce wypadku drugi ickarz 
Pogotowia stwierdził śmierć służącej Flatówny, 


Barańskiego przewieziona zaś W agonji do szpi- 


fala Dzieciątka Jezus, gdzie ni 
sprzytomności. życie zakończył. 
Pierwsi na miejsce wypadku. 


e odzyskawszy 


Ktopot 


y z Paskiewiczem, t 


P Wr: > J ) ) 

Pomnik Paszkiewicza, który stal przed par | potrzebne inżynierji miejskiej na inny cel- 
Pacem rady ministrów, został.. jak wiadomo, tego powodu władze : 
vikro 15! Z przenieść go do. iniego: 
Warszawy. Statuete gnębiciela Polski złożono | 


wkrótce po ustąpieniu Rosjan 


skich, w arkadach ślimaka przy, ul. Karowej 


ma przechowanie w jednym ze składów *H 


. Gdy wyłoniła się sprawa sprowadzenia pz zamiast ptzysparzania g 
Homa pomnika ks. Józefa Poniatowskiego, sta-| przyjemnym zabytkiem, 
itua Paszkiewicza, miała być obiektem, wymia | zu przeznaczyć go do | 
Tny, lecz nastepnie bólszewicy odstąpili od te-| zyskania cennego 

osić kosztów prze-| użyty na inny «cl, choćhy na pomnik Chopina ? 
zgola bezu | wy te 


go projektu, nie chcąc po 
RI pomnika, który dla nich był 


zytecznym. 


Kar 
komisąrjatu. Weszli oni do mieszkania. .w mo- 
mencie, gdy ojciec furjata lewa PoE ntt 
rewolwer, syn zaś zamierzał wyskoczyć oknem 
z drugiego piętra. Policjanci przytrzymali fur- 
jata, poczem wyjęli mu z kieszeni rewolwór 
w. którego magazynie byty jeszcze dwa nabojc. 
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Wimo: fryzjera. Przemyśl: kinooperaiora, Szamo- 
tuły: 70 cieśli do wyrabiania drzewa kantowego, oraz 
150 robotników leśnych (własne piły. siekiery) . Bia- 
ła: 1 czapkarza, 1 chłopaka i dziewczynę da wyrobu 
pudełek: Kraków: 1 mauszynistę (starszego); Siedlce 
1 technika drogowego. 1 iłrogomistrza, Sosnowiec: 
1 majstra kotlrskiege, 2 kotlarzy miedzianych, 10 
pilnikarzy. L specjalistę do wyrobów lontów górni- 
czych: Brześć n/B.: 1 dyrektora szkoły rzemieślni- 
czej, 2 nauezycieli do szkoły rzemieślniczej, 3 kie- 
rowników warsztatów szkolnych 4 nauczycieli przed 
miotów ogólno - kształcących, 14 majstrów: szew- 
skiego. stolarskiego, krawjeckiego i tkackiego. 2 lor- 
miarzy do wyrobu cegły: Czarnków: 120 robotników 
leśnych (własne iły siekiery) -Ghojnice: 1 ogrod- 
nika, Chełmno: 10 Uukaczy kamienia. Tczęw: 1 o- 
grodnika; Kościerzyn: 1 ogrodnika. 00T 

© Kandydaci reflektujący na objęcie jednej 2 po- 
wyższych posad winni się zgłaszać z dowodami uzdoł- 
nienia w Państwowym Urzędzie Pośrednictwa Pracy. 
ul. Rutowskiego 11. II. p. w godzinach ad 9-- 12 przed- 
południem í DE 


Citevatuta, nauka, 'sztuka: 
$ AET 
REPERTUAR TEATRU MIEJSKIEGO WE LWOWIĘ: 
Sobota. o godz- 3 popol „Jaś i Małgosia” (prred 
stawienie dla młodzieży szkolnej) 
Sobota, o gadz. 7.30 wiecz. „Twórca . 
Niedzieła. o yodz. 3 pepol. „Sen nocy letniej" (ceny 
popularne). e 
Niedziela, o godz. 7.30 wiecz. „Lisetta“ 
Poniedziałek. o godz. 7.30 węecz. „Twórca, 
REPERTUAR TEATRU- MAŁEGO. ui. Gródecka %b: 
Sobota, o godz. 7.30 wiecz. „Spadkobierca”. 
Niedziela, o rodz. 7.30 wiecz. „Spudkobierca” 
Poniedziałek, o godz. 7.30 wjecz. „Spadkobierca“. 


RZE 


"W sobotę o godz. 7.30 wiecz. „Pajacyk“ `` 
Niedziela. o godz. 730 wiecz. „Agri”. 
Poniedziałek. o godz. 7.30 wiecz. „Hrabina Marica" 
|(50 proc. miżki. 77 


Ubezwładniony obłąkany zachowywał się; TEATR ZYDOWSKI Qyr. S: M. GIMPEL - 


spokojnie- i poprosił 6 papierosa. à 
Następnie przeprowadzono - Liszewskiego 
pod eskortą do 6. komisarjatu. Tam Liszewski 
zachowywał się spokojnie i odpowiadał na py- 
tania Między innemi, oświadczył: „zabijem 
niańkę, która mnie wychowała, oraz szwagra, 
którego najbardziej kochałem*. Powodów swe- 
go strasznego czynu wyjawić nie chciał. 
* „Rewolwer był własnością Barańskiego, któ- 
ry onegdaj o godz. 10.30 wiecz. przyjechał w 
odwiedziny do teścia Furjat wykradł rewolwer 
z palta wiszącego w przedpokoju 
Około godz. |11. przed poł. Liszewskiega 
przywieziono do aresztu przy Urzędzie sleď 
czym. i 
Liszewski był już od dłuższega czasu zło- 
Teas ala umysłowo. *W' roku zeszłym 
próbował popelnić samobójstwo, skącząc.z o- 
kna 2. piętra. Złamał wtedy kę © | 
Ataki furji przychodziły Ea często, a tak 


nagle i bez żadnych zapowiedzi, że iruano było 
nadbiegli za-|w porę przygo 


tować środki zaradcze. 


anaes 


3 


nik ten spoczywa w 
władze miejskie ma- 
yż zajmuje miejsce. 


- AS żę 
Jemu 
ą z nim Sporo 
jskie będą musiały 
ładu. W ten sposób 
Paszkiewicz jeszcze taz Wjrzy Warsżawę, którą 
za życia tak gnębi | ` 

Nasuwa się nam jednak jedno pytanie » Czy 
e kłopotów z tak nie- 


materjału, który może być 


Możeby komitet budo go pomnika pomyślał 
o tem ? Ułatwiłoby mu to zadanie. 


Z| dzielę dnia 22. marca br. wiec w sali budynku g 


-Į skiego, Jana Gohlinga, Jułjana Krupskjego i Manj 


> uł. Jagiellońska L. 11: 
Sobptu o godz. 3 pop. +Wielka ehwila". i 
Sobota o godz. 7.30 wiucz. „Na letnisku". 
:'Neidziela o godz. 3 pop. „Chanałe szwauzką ”. 
Niedziela o godz 730 wicez. „Szmaciarz” 


— t 3 Pa 
.. 


NA DZIŚ t.j. 


PREMIERY. Dyrektor Czarnowski odbywa pró- 
by z doskbnałej sztuki p. t. „Wielka księżna i chte 
piec hotelowy“, która grana będzie w Teatrze ` Mar 
łym. Reżyser Sosnowski pracuje nad przepięknym. 
| utworem Xojnowiću „Maskarada na poddaszu”, którą 
|jujrzymy na scenie Teatru Wielkiego. Sztukę tę Teatr 
lwowski pierwszy od autora uzyskał i wystawi "ją 
przed Teatrem Narodowym warszawskim. 

„KRÓLOWA SABBY“ Od druższego czasu 
waja się próby tej, bardzo wystawnei i 


a g- 
ry (Gioldmarka. Premiera odbędzie się z ko A 


ABONAMENT JEST WAŻNY 


| SOBOTE na .Twórce“ H. Müllera 


Komunikaty 

x KOMITET OBYWATELSKI gminy Zamatst 
wa zawiadamia, że w sprawie przyłączenie |: 
Zamartynów do miasta Lwowa odbędzie się w 


-nago w Zamarstynowie. o godz 4 papol. . 

Przewodniczący Komitetu:  Zygmuni Krykie 
Sekretarz : Stanisław Lubuska -, de | de z) 

x TOW» PRZYJACIÓŁ SZTUK w ja $ 
wiadamia, że wystawa bieżąca trwać |będzjf jeszeze 
tylko tydzień. Na wystawę tę składa się WYStAWa 
ogólna, oraz wystawy zbiorowe Edwarda -Doręgow- 
A- 
na Słóneckiego Wystawa otwarla codziennie |od go- 
dziny 10—3. Wstęp f zł dla młodzieży "sko 


nej 20 ar 


U 


R „MBZIENNIE LUDOWY“ Mz. 57 


nn A = 


Z życia parfil. [mie) — odbędzie się Ogółno-krajowa Konierencja Pra-| ,* ZGROMADZENIE W STANISŁAWOWIE po 
yt a p ! sowa z następującym porządkiem dziennym: ilączone z konierencją w sprawach partyjnych z w 
RADA NACZELNA P. P S. Dnia 29. i 30. bm. | 1) Założenie centr. tow. 'wydawniczego; | działem tow. posła Hausnera odbędzie się dnia 21-go 
sy giz. 10-iej rano w lokalu Z. P. P. S w Sejmie 2) Sprawa tygodnika seniralnego; jw m Ai sobotę). 
pok i Em zen PÓL Rej» Bo, RE ` Ź riaa W | = ZGROMADZENIE W „KOŁOMYI omz Konie" 
z następującym po: : zień prasy- Ee 
1) Sprawozdania: (|. Stosownie do wysłanych zaproszeń imiennych, w p p? a. partyjnych 83 posta c= 
a) C: K. W. Konferencji winni wziąć udział przedstawiciele O. K. E 
b) Z. P. P. S. R-ów. pism partyjnych, oraz czlonkowie O". l s 98 
c) Sekretarza i Skarbnika. Wydziału Prasowego. 
Wo: — goa póki Koszty ARE ma powyższą Konferencję — | SEED 
3) 1 Maj. pokr ą O. K. R-y. wzyłędnie administracje pism 
4) Termin i porządek idzienny Kongresu Partii ES PA) sportu. 
5). Wybory uzupeħniające do C K. W. | =e gnie Centralnego Wydziała Prasowego| CZARNI — BIALI. Zapowiedziane na poprzednią 


6) Wolne "wnioski. 


5 P. A > |niedzielę (a następnie odwolane) przyjacielskie zawo. 
Udział członków Rady Naczelnej w obradach jest | i 


(>) L Daszyński. pa powyższych drużyn odbędą się w najbliższą nie- 


bezwzylędnie konieczny. Hy | dziełę t j. 22. b. my, o gpdz. 11-tej przed podbudniem 
- l% parku E L K. S. „Czarni“. « 


Sekretarjat Generalny © K. W. P. P. 8. ' 


4 EKCJI KOBIET P. P. S.; ; Meczem tym rozpoczynają „Uzarni* swój sezon 

PRASOWA KONFERENCJA PARTYJNA. Dnia 28. POSIEDZENIE 5 2! eba w oip na ESI ZO": =, 
marca b r. t. j. w przeddzień posiedzenia Rady Na- | | odbędzie się w poniedziałek 23. bm. o godz. mej | lowy Frybama 

czelnej o godz. 10 pano w lokatu Z. P. P. S. (w Sej- | wieczorem w lokale przy uł Sykstuskiej 21. II. pi —:::— ił 


Bezpłatne ogłoszenia dla poszukujących pracy. = 


zkiezzoboccym — nie mającym biur poŚrudnictwa pracy przy organizacjach -— zamieszczamy jednorazowo bezpłatna ogłoszenie objętości do 15:Giu sżów. 


O Z W yy w, 
PDOLRY rzeźbiarz szuka tia u p. inżynierów i stola- REDUKOWANY urzędnik państw. emeryt, w sile wieku WALIFIKOWANY stolarz mebłowo - budowlany „przyjmie 
rzów. izoni w ads E JE. .gurae. Z (lat 40) przyjmie jakiekolwiek xajęcie, pracę fiyczną za K posadę we większym zakładzie stolarskim. Zgłoszenin 

ZGRZĘDNICZKA paukowa pisząca biegle na maszynie, wla- Sowno wynagrodze niem. Łaskawe zgłoszenia do Re- Jan Mudrak, poczta Swirz pow. Przemyślany. 
U dająca językiem polskim i niemieckiem zna,ąca bu- pia UDOWA ZRT o W s pelia i | eg sk? 


k a Wiadomość w Admini-| = : a, ASIERKA z Aregolemią praktyką w więksaya handhn 
cs Koi 78 sageis, BBY I IK poszukuje posady. Zgłoszenia pod M. S. do Dz. Lud. ; 


Ta wiesz. mikn. 1 azpaitowy zwykie za tekstem = ~ 4 PZP WA 
EE —-'10. Nadesłane 74. —'30, w tekście 72 — M <>» Gi EOS Z. EGIN A 


ge Seifert'a do sprzedania nic drogo, wiadomość: 
Brzuchewioe Dworzec w Bufecie u p. Hedkowskiego. 3 mp 
JP E*AŻNIAM zgubioną. kuiążeczky wojskową i legity- | © U KARNI AM | 
osobi a isko a Wojcieca. — BD R 
S i Wy aaa WYRÓB: PIECZĘCI 


Na 1-ej str. 23. — 60 Drobne ogl. za mowo Że. uéi 
Komunikaty SA. — 140, zżawiejszag a" a > 2i, „ drożej. 


06 0 J e j 
Kupujcie yo u swoich! 
Na raty. „Na raty. 

W azelkie towary jak materje na ubrania mę: 
skie; kostjumy”damskie, płaszcze, raglany 7% 
rzutki. Dywany kilimy kapy na ióżka, kołdry, 
firanki, oraz wszelkie materje pościelowe jak 
wsypy na poduszki pierzyny oraz wszelkie płótna 


szyfony, zefiry, koce i t. d. poleca po cenach 
fabrycznych. Pierwsza katolicka firma. , 272—4 


Symeona Ilwankowa 
Stryj, ul. Edwarda Hosza |. 3, Dom Waredny. 


La raty. Na ak 


młynów, tartaków ora; 

Plany i kosztorysy miunh innych” zak 

dów przemysłowych szybko rtanio wykonuje, oraz wszelki. 
ny na raty poleca -~ > 


„PILOT” LWOW, UL. BATOREGO 4. 


EN. autami TW 
Baczność eleqanckie Panie! | GSTATRIA ROWOŚĆ OSTATNIA NOWOŚĆ 

Fab yka j © Rade abue JÓZEF PIŁSUDSKI 

kapeluszy Strzele: ki 16 


9 
przyjmuje damskie kapeiusze do przerabiania według naj- „R O K 1920 A 


nowszych modeli wird. oraz sprzedaje damskie omrowe 

kapelusze po cenach konkurencyjnych Specjalista w prze- Do RDA w „Księgarni balowej"; VA 2 
rabianiu »Liseróc. 173—%8 

Dia przyjezdnych wykonuję w przeciągu 241 godzin. z 


„tory, Tokarmie, Heblarki, Wier Ę | z powodu likwidacji działu obuwia u firmy 
tarki, Gatry, Piły, Lokomobile, Pasy, Transwiaje, 


ama Rzy dr inga a ea || DENU |BREITMANN i STAMM 
„PILOT", Lwów, Batorego 4.3 LUDOWYM | we Lwowie, ul. SYKSTUSKA 16 


PŚ go 7, ać SORKOAWEKCTPEWOMA  Korzystajcie z okazji! 268—4 Korzystajcie z okazji! 


I NA 5-miesięczne RATY : 


KAZIMIERZ CZAPIŃSKI 


Ubrania ang. modne zł 49 — Prycesy xł 22— 
Ubrania sportowe „ bb — Kurtki na wałlalinie „ 20— P [4 M 4 
Ubrania bielskie kamg. Q, 99 — Kurtki z iutrz kołnierz „ 50— : h 
Raglany „ 38— Płaszcze damskie „ BZ= - 

! Pasta na wałalinie „ 8b— Plaszcze welurowe „ 68— | E 
Raglany chłopięce „ 30— Płaszcze z kołn. futrz. | „ 96— j 
Futra męskie „ 1560— Płaszcze plusz. jedwabne ,„, 180 — à 
Spodnie mealionowe „ 15— Kartki pluszowe jedw.  „ T3— Konkordat Polski z Rzymem 
Spodnie czyste kamg.  „ 19%— Kurtki pluszowe jedw. „o Dr 


(z dodaniam pelnego tekstu konkordatu) 
Cena 80 gr. Cena 80 gr. 


Do nabycia 


Księgarnia Ludowa 


Lwów, ul. Szajnochy 2. 


Znany z taniości Magazyn konfekcji damskiej i męskiej 


TABAK i S-ka 


„Lwów, ul. Łyczakowska 8. 


UW AG Wa własnym interesie należy obie zapamiętać dokładnie firmę: 
TABAK i S-ka oraz nr. domu ULICA ŁYCZAKOWSKA 8. 


Zastępca naczeln. redaki. i ped. odpow. BRONISŁAW, SKALAK. — Druk. Lud. Sp. Tow. Wyd, Lwów, L. Sapiehy 71. — Te 406. 


